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WYCIĄG WAŻNIEJSZYCH PRZEDMIOTÓW 
Z RÓŻNYCH NOWSZYCH CZASOPISYÓ W ROLNICZYCH ZAGRANICZNYCH, ` 


(Z. Roczników Gospodarstwa Krajówegó.) 
1. Annales Wagriculture francaise, M. LONDET Nro. 3. 


15 Ferrier 1859. 


Art. 1. Owies, dlatego że jest silnćj organizacyi, mocą któ- 
rój wyciąga z roli ostatnie zasoby pożywności, staję się bronią 
niebezpieczną w/ręku nieumiejętnęgo gospodarza, chociaż staran- 
nie uprawiany jest rośliną nader wdzięczną. Siać owies bez przę- 
płodu po*oziminie jest bardzo szkodliwie, bó się rozmnażają chwa- 
sty, a zatem role się wyczerpują i'zanieczysżczają. 

Art. 2, Zubin żółty głównie tylko dla owiec, ale dla tych jest 
nader ważnym; bo je nietylko żywi, ale i chroni od wodnej puchli- 
ny. Udaje się na najpiasczystszych rolach, bezdennych niemal, by- 
leby'w nich nie było części wapiennych, które mu nie służą. Pir 
dać może z hektara (1) do 10,000 kilogramów paszy, a, od 30 do 
40 hektolitrów ziarna, które zawiera tyle azotu co fasola, h dobre 
jest do tuczenia bydła, Łubin sieje się od.połowy Kwietnia do 
połowy Maja; na paszę suchą siecze się zarąz po okwitnieniu: u- 
żywając go ńa paszę zieloną, to go siać można do 1go Sierpnia. 

Uprawa pad łubin żółty: orka bardzo, głęboka, przedzimowa, 
włóczka przed siewem, a jeżeli się rola bardzo uległa, to ją, porus 
szyć skaryfikatorem. , Na hektar 'wysiewa. się. 185 do 180 kilogra- 
mów i przywleka się jedną lekką włóczką., Rola musi być wolną, 
od chwastów, co gdy nie jest, to lepićj siać nieco gęścićj,. aby 
chwasty nie zagluszony początkowego słabego, rozwoju łubinu. , Na 
nasienie sieje się rzadzićj. Jeżeli spodek roli żelazisty, to należy 
wydobyć go na wierzch jak najgłębszą orkę. 

Sprzęt łubinu na nasienie: Siecze się skoro piewsze strącz= 
ki dojrzewają; tak leży, dni cztery na pokosach, poczóm układa się 
w małe kupy o 60 centimetrach średnicy, a 0 80 wysokości» Pa 
ośmiu dniach, z 5 takich kupek robi się jeden stożek lekko ulożo- 
ny, który także będzie trzymał okolo 1 metr wysokości, a2 metr 
podstawy. Tak samo się postępuje ze sprzętem łubinu na paszę, 
zostawiając go. w tych stożkach aż do zupełnego wyschnięcia, któ- 
re następuje w przeciągu okolo miesiąca, stosownie do stanu pogo- 
dy.. Jeżeli pora dżdžysta, to wyschnięvie:téj paszy trwa do koń- 
ca jesieni; ale można jéj nie ruszać i przez część zimy, konsu- 
mując ją kolejno, bo nawet spasana na mokro owcami nie jest im 
szkodliwą. ; 

Lubin nasienny należy zaraz młócić, skóro tylko nieco prze- 


(1) Hektar=536 pre. C) pol. — Mért = 184 łok. — Milimetrów 
frai. wchodzi w polski łokieć 578. —Stopa reńska—313, 8535 milim. 
fran — Stopień geogr. = ŁO miryametrom = T00" kilometrom, —1,000 
hektometrom, — 10,000 dektmetrom =100,000 metrotn.-—Metr I =10 
decimetr;=F00 ceńtimeti. =1000 milimert.—72 metry—=125 now. pol. 

okcióm. —Metr 1 ==pol, łok. 1, 17 cali. — Stere jest szęściennym me- 
tret fran AT Jitr czyli millistere = I kwarcię poł. — Decalitre <= 2 
gat 2 kwar. pol. — 100 litres czy.i. hektolitr. = 25 gar. pol. — 1 fat 
Ee 1 ekagram = gramy, 8 decigramy = 7 centigram. — 2 Mi- 

Bramy. —[ kilogr.= 10 hektogr.== 100 dekagr.,—= 1,000 gram. 
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schnie; ziarno wraz z strączkami rozciągnąć na przewiewnym Apit 
chrzu, gdzie je należy często przerabiać, aby nie pleśniało. 


Lubin żółty jest, gorzki, więc go; zrazu owce niechętnie jedzą. . 


By je przyzwyczaić w zimie do paszy suchćj łubinowćj, zaczyna się 
od zasypywania im nieco łubinowego. ziarna, 
By owce, chętnie jadły na pastwisku, dobrze jest siać go 

z sanadellą, lub, z. wykami,, Nie; ruszają go, „czasem przez caly ty- 
dzień,, ale zatrzymując je na, pastwisku „łubinu przez godzin parę; 
namyślą się nakoniec; a raz się do niego przyzwyczaiwszy, pożera= 
ją go potém z chciwością. tii „o. à 

pn Na majbezdenniejszych piaskach zachowują z lubinem nastę- 
pującą kolej: lubin żółty, żyto ma lekkim pognoju z trawą festuca 
ovina, poczem dwuletnie pastwisko. 


Gdzie piaski mnićj złe, . przegradznją tę,kolćj. kartoflami; i 


tak: na 16,000 kilogramach gnoju zwyczajnego, w pomieszaniu 
z 32ma metrami ziemt tórfiastćj, na jeden hektar sieją: 1. Żyto; 
2. Ziemniaki na takimże samym. gnoju; 3 Łubin; 4. Żyto bez gnor 
ju; 5.1 6. Pastwisko z trawąmi: festuca; ovina i plantago lance- 
olata. Í 


Gdy pilno, to łubin można i w porę dżdżystą zwozić wiązany a 


w. snopki; uklada się. go W wązkie stożki, o 3 metrach średnicy u 


spodu, zwężając coraz to więcćj ku; wierzchowi, ile możności. ną 
górkach, dla poddania lepszego działaniu wiatrów; wierzch się po= 
STYKA słomą: wożenie odbywa, się w rozciągniętych na wozach plae 
chitach. 

W środkowych Niemczech, 
litr łubina po 20 franków. 


Autor wymienia o dwóch najznakomitszych upiawiaczy łubinu 
żółtego, pp: Hermana Rimpau w Cunrua, pod Klóetze w Starój 
Marchii Pruskićj, i Natauzyusza w Hundisburga za: Magdeburgiem. 

5D Drugą wyborną rośliną być” mniema autor saradallę, upra 
wiamą w bardzo piaszczystćj okolicy, na gnojach wrzosowych, «w Hol- 
łandyi i Belgii. Bywa bardzo gęstą i dochodzi niekiedy do (i 
mnćj wysókości jednego metra i 30 centimetrów. Pożywana z chci- 
wością, przez wszelki inwentarz. Pasza z ni 


koło Saarbriick, przedają hekto- 


éj sucha, wybórna; iia- 


leży ją sprzątać skoro tylko strączki bielić się poczynają, bo łatwo” 


okruszeniu podlega. Wysiewają na 
mów, «' sprzęt dochodzi do 400 kilogramów. 

Phleum pratense i Amerykański tymoteusz udaje się także 
w piaskach. ` 
„ Dobrze jest siać: Try folium hybridum ma wilgotnych Holozet 
niach, chośby i torfiastych; wydaje tam niemal tyle co koniczyna 
czerwona. v lnwentarze, gdy w kwiecie, przekładają ją nad koni. 
czynę czerwoną. Trwa lat kilka. 

Poleca także na piaski Szporek olbrzymi. 

We Francyi uprawiają wiele Sorgo chińskie 
merykańską, zwaną zębem kańskim. Tego ostatniego nasienie spro- 
wadzają z Ameryki Poludniowój; obie te rośliny wymagają atoli 
silnego gnoju. z 


i kukurydzę a-. 


jeden hektar po 20 kiłogra” * 


Włoski Rajgras, daje się sieć do pięciu razy przez lato. Tizę- : 


ba pod niego rolę „Wapnić lub. marglować, i po każdćm sieczeniu 
mocno, obłewać: silną gnojówkę, roz.zedzoną podwójną ilością „WO +, 


dy, jeżeli ta gnójówka pochodzi od koni;. jeżeli zaś, od rogacizny, ; 


to się do nićj dodaje tylko drugie {yle wody co uryny, na miarę. 
Ale tak obchodzona, móże wydać do 100,000 kilogramów zielonćj 
paszy. 


auf" JA 


Kiedy koniczyna rzadka, to ją się zgęszcza posiewaniem raj- | odchodach ludzkich. Wszakże i tam wi W jściu si Joza- 
grasem włoskim w cza le wilgotnym, a to nawet i bez włóczki. mi popełniają blędów; i tak: wi kere ik" 
Art. 3. Stan AKA ży 07 Europie. Gruntów pod "różne. istoty nawozowe; tych * ubijać ńie mógą, wierzch ich 
uprawką i siewami jest; w Anglii 8,000,000 hektarów, w Szkocyi | ple > a wyrzucanie  pomnaża pracę bez owocu. "Najlepiej kie- 
1,500,000 h.. w Irlandyi 800,000 hekt.* Naturalnych łąk i pastwisk: | dy gnój układany na powierzchni ziemi, przekładany warstwami 
w Anglii 6,440,000 hekt., w Szkocyi 1,000,000, w Irlandyi 590,090. | ziemią, a przed użyciem w ciągu leżenia pizerabiany kilka razy. 
a koni ZO. rogacizny 8,000,000, | W R najwięcćj produkują gnoju, z powodu że tam prze- 
owiec 3, „000, trzody chlewnćj 8,000,000. mysł połączony z rolnictwem; ale tćż mniej i i í 
Rozklad ludności w W. poon nastennjàcy: ch, pie ączony ctwe ej starannie koło niego 
W Anglii 14,000.000, z tych 3,700,000 rolników l Najdoskonalsze wzory przysposabianie gnojów. iaj 
W Szkócył 2,600,000, » 660,000 % » ` "okolice Antwerpii, tego kroju y B a piasków. "TAR to rosę 
W Irlandyi 8,400,000, » 1,000,000 » o. > oczyszczone z gnojów stajnie, zaraz na spód pod inwentarze kla- 
Wwłaściciele majoratów zatrzymują dla swćj przyjemności | dą 10 do 15 centimetrów grubości ziemi rodzajnćj, stosownie do 
przy swoich. zamkach po 100 do 150 hektarów roli, resztę, podzie= | gatunku dawanćj strawy. Ziemie tę potóćm: jaku kompost sobno 
Joną na parcelle“ od 200 do 400 hektarów, wydzierżawiają. Anglia | odkładają, by ją użyć na łąki. Gnój pod kartofle tak przygotowu= © 
liczy okolo 200,000 dzierżawców, uprawiających w przecięciu po | ją: kiótki bydlęcy przekładają trawnikiem, popiołem torfowym i 
60 hekt,; Szkocya 50,000 dzierżawców, uprawiających w przecięciu | rozmaitemi innemi odchodami; qo odbytej fermentacyi, przerabia- 
po. 40 h.; w Irlandvi 500,000 dzierżawców, uprawiających w prze- | ją go razy kilka, dla ujednostejnienia calości. Zwyczajne gnoje 
cięciu po 2 h. 1 50 ars. t A REJ WZ | acd płużą pod/ zbożowe zasiewy. +*Na; suchych rolach! pi yoiują! szpo- ` 
Anglia produkuje w przecięciu 38,000,000 hektalitrów. ziarna, | rek. Sadżę rózrzucają po łąkach, a Kartofle, rzepy i kapusty po- 
a przywozi ż obcych krajów 1.200,000,: Padukuje rocznie 60,000,000; lewają gnójowemi cieczami, po razy kilka w czasie ich wegetac i 
kiłogramów' welny, a importuje jéj 50,000,000. kil. Piodukuje na | Kwas siaiczany ma być najskuteczniejszćm gnojćniem pod buraki 
konsumcyę wewnętrzną mięsa” z regacizny 500,000,000 Kil., owcze- | cukrowe. Gnój niewynoszony z-obory przed wywóżką | w pole ma 
go-360,000,000, kik, z trzody chlewnćj 800,000,000.” Więc na każ- | zyskiwać 33 proc., tak na ilości, jak i, na. wartości. . 
degó mieszkańca przypada 66,,, kil, gdy we Francyi tylko 31,49 od (Dalszy ciąg nastąpi.) 
kit.;'a oprócz tego sprowadza z zewnątrz stosunkowo więcćj bydla l j de 
niż Francya. | à tey 
Podatki: Te wynoszą od słodu 117,357,900 frank., od chmie- 


lu 6,044.250, 'a taksa gruntowa, lącznie z taksą na. ubogich, wyno- APE p 
siła wr. 1832 do 6 franków na hektar, gdy we Francyi podatek - Gan edy star eLo g0 spoderz a. 
giuntowy wynosi na hektar tylko dwa franki 46 cent. zie 


| U U r. Da fenille du Cultivateur. | 
sii 1858 r. Novembre. Bruxelles.: 
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| przez F, Wube podane. ii 
| ; 


N ; ; 28M | Lat 50 jak rolnictwu oddany, pamię'am ;i przechodzilem w tym 
-onu Art) 4. Jak poznać dobre gatunki ziemniaków: Zwykle, bejdgie(h ne NOE, i pizypominam 80 je (a aA i Aun jaap 
lubo nie zawsze, ' kształt ich pedłużny jest dobrą oznaką. Kólor | Szcze miejscami praktykuje się taki zwyczaj), jak o nowym roku- 
ziemniaków ma także swoje znaczenie: kolory jasne, żywe, zwykłe | dwoiy, wszelką służbę dworską, jak xekiulów ze wsiów. swych, ai 
nie rokują dobr:e; ciemne są jewniejsze. Prawie zawsze ziemniaki | nawet gdy które za g.anicę zbiegło, po zagranicą poimano i sprosi 
chropowate, łuskowate, nie gładkić, są pewniejszego gatunku, bez wadżano. | sf „łbyd | 
lędu” w tym: 4 wyr na ich farbę. Podnoszenie się, oddzieś | ' Cała korrespondencya szanownego ziemianina tchnie ydus 

lanie skórki ziemniaka nie stanówi o jego gatunku; oznacza tylź | chem życzliwości dla wsyólziemian i porządku; daj Boże! by prosv 
kofi ze był sprzątniońym przed swojem dojrzeniem: tó' okazują jekt ten pożądany Skutek otrzymał. Daruje szanowny korrespon- 
wszystkie gatunki. "9 deńt, że żw ócę mu uwagę na jedną radę w tymże samym. are | 

-0MYptrawa żiemniaków na rolach zwięzłych, spiekłych. ła zamieszczóną, która jest przeciw mego- przekonania, dose. 

Ziemniak nie jest rośliną właściwą na takie gruńta. Najra- świadczenićm wspartą, Szanowny o ondent w SWój. rozpra- , 

dykalniejszym tu Środkiem; poprawy” naturalnić jest zawsze dre- | wie kładzie, za obowiązek, żeby żony parobków, za pewne, szczupłe. 
nowanie; ale nim to nastąpi, 'to kultura może wiele złe umniejszyć. | wyńadgródzenie krowy dworskie doily; uważam to zupełnie ipod, 

--1W„dapym/ gruncie i klimacie tylko pewne właściwe im pro» | każdym względćm przeciwne, z czego Się wytłómaczę. Nie jest pewno, 
dukta uprawiane być powinny; :aleò jeżeli tego konieczna zachodzi | szanowńiemu Korrespondentowi óbcć, że za granicą (co my wszystko v 
potrzeba, że. zwięzłe: role ziemniaki. wydawać muszą, to używać u- | naśladować usilujemy) krowy po większćj części doją mężczyzni 
prawy następującćj: | lub: silne kobiety, i wielka w'tóm jest racya; nadto S 

-ioi Podzielić- pola . na zagony, orać tak głęboko, ile tylko pług e jedni i ci sami mężczyzni lub kobiety doją jedne i te sa-.. 
zaj uszczonym być może; za nim poruszyć jeszcze ziemię pogłębia- | 
czem. Gnoići gnojem „słomiastym końskim, świeżym, a lepićj je- 


me zawsze krowy; druga wielka racya. ~ 3 Si | 

Dój krów jest nauką wprawy, któréj lekce ważyć nie należy, _ 
szczę głomą rzepakową, moczoną poprzedniczo przez mie ięcy kil- 
ka w gnojówce; z téj przed użyciem na dni kilka lub kilkansście 


którćj nie każdy sprosta, gdy albo go sily fizyczne. lub. stępienie 
umysłowe nie usjosabiają; dla czego u nas tak często narzekamy . 
wyciąga się ją, aby osiąkła. Dobrą także jest gruba ściołka z ja- 
nowcu, wizosu it. p. Pogłębiać bruzdy zagonów i nadawać im 


na niemleczność krów, dub krótko po wycieleniu dojących, jedynie ` 
przez niewłaściwe obchodzenie się. Sprowadzamy z zagranicy kro- 

szybki spadek. "W porze suchćj gleboko okopać po 2 razy, czyli, wy, które jeżeli podobnie nieumiejętnie traktowane, tak mie dobre 
raczój. silnie poruszyć ziemię kolo krzaków, by ją zrobić jak naj- | się okażą jak nasze krajowe, | ~ OE, 3 
więcćj przystęj ną dz ałaniu atmosfery. Ale wlaściwego obsypywania Przed lat kilkunastu, administrując znacznym 2 „aj mia- 
ziemią roślin należy starannie unikać, /bo w takićj roli ziemniak, lem 100 krów pachtowych, i jednocześnie utrzymywałem 14 rątaj= 
co i tak nie lubi wilgoci, nie puwinien być utrzymywanym w świe- | skich żonatych parobków, i.rzeczywiście najłatwićj żony tych, k ór8 
żój ziemi. Rzadzój go sadzić potrzeba jak na lekkich 1olach i to | oddzielnie wynadgradzane były, krowy te driły; ale co się Tobit 
w Całości, nie w kawalkach krajanych.  , na lepszych ulubienych mi. „parobków ,żony, mężów swych | gbun- 
JAM 2. Obraz uprawy w Belgii.. Że piaski belgijskie po-  towały, że ich porzucą, Jeżeli. dozdóju krów Awy: kich one „etodzika 
chłaniają gnoje i prawie nie mógą być niemi przesycone, to téż będą musiały i o to im, co dzień głowę suszyly; parobcy, lubo nie- 
mało krajów, gdziehy je więcćj , szanowano i.z większą staranno- | mieli ze strony mojćj żadnój krzywdy, lecz ceniąc domową spokoj. 
ścią piodukowano. Nie żraża wcale tego zresztą tyle schludnego n: ść nad służbę, którą wszędzie mogli, znaleźć, dziękują mi. Uwole- 
Beigijczyka woń, często tak. dohucziiwa dla obcych, jaką wydaje nić jedpe,, potrzeba wszystkie,  inaczćj, narazić Się na kobiecą. 
cozmdiwść jego gnejów. Jedyna nieprzyjemność, jaka wynika z | wojnę; za przykładem qierwszych poszli wszyscy, I zmusili mnie” 
taki treibhauzowego gnojenia, Że rósnące na nim bujne produkta | do zwolnienia od tego obowiązku ich żony. Radzić w każdym razie 
są miecó pośledniejszemi w smaku, zwłaszeża gdy następują po | każdy gospodarz sobie winien, a zajmując Się Szczerze, 1 rozbierająć 4: 


{91019153 


| Uwagi nad artykułem w Nr, 29 i 29 Horrespondenta; | 


poR” OE "A EDA - NOE ROC > PORZ z A 


zzastanowieniem każdy szczegół, znajdzie środki, A „czasem potępi 
rzyję: *zwyczejci przekona się, że był szkodliwy: . j 
PSA mi wojna „ek żony parobków naprowadzila mnie 
iej, i dziś na moją większą korzyść. fil ć 
późn Tea stale dogki z silnych i pouczonych, kobiet, z któr, 
rych każda ma sobie oddane 10 krów; zawsze jedna „i ta, F 
przeznaczone jéj krowy wydaja. Dójka „taka pobiera w lecie R. 
kojce zboża twardegó, 50 prętów kw. pod warzywo roli, 12.złp. 
rocznie, a obok tego chodzi nie gdziemdzićj jak do dworu na Zar 


ten sposób w ESY n AK y ko- 
, a Kami nie mam trudności, i.po kilka lat z0- 
stają cw posz zak moje doją do: wycielenia, że nie słyszę: 
przekleństwa i swarów kobiecych „w mej oboize, że kiowy moje 
nie kaleczeją i płodu nie tracą, które dawniejsze dojki, parobków 
żony; stołkiem to w głowę, to w bok, to w noge uderzały; regular- 
ne | jednój -godzinie, "szybkie wydojenie daje więcćj śmie.any i 
wieć t.p. Podaję niniejszy: artykuł nie sposobem krytyki przeciw 
WEAK Forrecpóśdenawi, lecz dla zwrócenia uwagi szanownych, 
ziemian, którego środka czepić się zechcą. i 1 
Jaj który mie bardzo” póhopny do naśladowania cudzoziem= 
czyżny, jednak co widźę z mćm przekonaniem zgodne, tak r tym 
razie jak innych przyjąłem w praktykę zagraniczne zwyczaje, €0 
szanownym współziemianom do naśladowania radzę. 
` a W Radomskićm>dnia 21 Kwietnia 1859. roku. 
sl 10 wól | J. W. Członek Tow. Roln. 


ropek. l 
30 Przekonałem się, że, 


 Korrespondencye, 
Z Bilcza, dnia 11 Kwietnia 1859 roku. 


Tak wcześną mieliśmy w tym roku wiosnę, że dziś skończy- 
liśmy siać owies, jęczmień i groch, gdy w przeszłym roku o tćj 
porze prawie nie zaczynali: jeszcze siać. o Od póltara: miesiąca nie 
mamy śniegu, ziąd oziminy bardzo u 'zkodzone : od zimnych wia» 
tiów, szczególnie te, co dopiero, na wiosnę powschodzily. Pola wy- 
glądają smutnie. Cała nadzieja, na deszczu_i ciepłćj pogodzie, ale 
deszczu skąpo, ciepło zaś mamy takie, że od 7 do 9 stopni Średnićj 
dziennćj / temperatury: odit i | 
liśmy. ciągłą” odelgę *i śnieg: powoli topni 1 
małą, rozlewu wiosennego zupełnie nie było; żadna. rżeka z naszych 
ani Bug, ani Styr, ani Horyń, nie wyszły z brzegów. Młyny i 
kupcy z drzewem i zbożem w niebezpieczeństwie. Tyle z bieżą- 
cój kroniki gospodarczćj; przechodzę do stanu rolnictwa. — 

Jedną z klęsk niare nasze tu rolnictwo (a jest ich wie- 
le), jest zamiłowanie rol ków obywateli do wielkich lanów; tak 
ono silnie wkorzenione, że nikt prawie nie myśli zapobiedz złemu 
tu istni ATZ mi (rodka Haih po) torai „ Aiprzykkiyć, aey 
ogromnych ła ach i przy braku pastwisk i sianożęci, nie możemy 
się; zdecydować, utworzyć '4v0-polowe gospodarstwo, które. chociaż 
nie jest piegozmiapem] w prawdziwém ; znaczeniu tego wyrazu, ;j@=; 
dnak przy tęgich, i; nych gruntach, tutejszych. migloby:na dlu> 
go wystarczyć nam, A tymczasem, podniosłoby rolnictwo, dając. spor 
sobność hodowania więcój inwentarza. Wszyscy narzekają, że nie 
ma pastwisk, i nie ma siana, nie trzymają przez to do rego ga- 
tunku, owiee, amikt nie chce oderznąć kawał gruntu, by obróciwszy. 

o w 4ry zmiany, wiządzić co roku dobre, żyzne, szporkiem lub 
koniczyną obsiane pastwisko. WAR "FG 

Gdybyśmy się nad tćm zastanowili, a zmniejszyli zasiewy o- 
zime i jare, wieleby ulepszeń od razu mogliby wprowadzić, a tu 
spytaj się kogo-z nas, dla m 
kupki, po jednej furze parokonnćj — robotnik mało odpowie: — dla 
czego na skibę owies siejeszt — bo robotnika mało; dla czego 
wykę'w jarzynnćj zmianie na paszę siejeszł ta sama, odpowiedź, 
B.ak robotnika tak wielki a pola tak dużo, że wielu. oddają mo. g 
ziemi w najem skiba za skibe, albo za opłatą rubla sr. Nie wiem jak 
to w Królestwie znajdziecie, ale mnie się zdaję, że to może dobre 
dać wyobrażenie o egromnćj ilości ziemi. anćj w stosunku;do roz- 
porządzalnege robotnika; chociaż zwyczej i prawo pozwsla u nas 


OT omii 


wodę mamy bardzo 


Po dniu lub i więcćj w tygydniu, za opłatą nędzną, bo 20 groszy 


3 


wd tygodnia. Że od i saa pg T ż 


szych | kto' mai racyę, 


czego gnój wywozisz w pole-od_razu na |. 


lub złotówki za dzień. Prócz tego, co to za bieda z bydłem, owca- 
mi,” kóńmi; od czasw gdy zaczyna : się. pasanina orać aż do/żniwy 
i dostego;nie móżemy nigdy: uprawiać ugoru calkowicie t. j. podory=" 
Waó/go ma zimę,scojak wiadomo, tyle znaczy dla pola co pół gnoju, 
a gdy jeszcze dodam, że ziemia nasza gliniasta, tęga, ścisła, jeszcze 
, Więcćj kamienieje pod ciągle pasącem=się! bydłem, >z tego wszyst- 
kiego możecie osądzić, jk u nas urządzenie czwartćj zmiany nie- 
zbędne jest, jako wstęp do postępowego gospodarstwa. 

Staranie nasze koło powiększenia siara cgranicza się dotąd 
sianiem wyki w ugorze; 'ale cóż, dowiaduję się, że jeden z sąsiadów ' 
najlepićj gospodarując, 0d "trzech lat sieje wykę w ugorze jako * 
przedplon pszenicy, a od tego roku zaprzestał, bo jest tego zda= 
nia, że przekonał się, że pszenica zawsze się potem nie udawała, Gdy= 
by.jeszcze wyka. była mięszana: z owsem lub jęczmieniem, byłaby ra= 
cya, bo trzy łata z rzędu kłosowe rośliny: ziemięby wyniszczały, 
ale'w tym razie wyka czysta była. Prosilbym szanownych gospo- 
darzy objaśnić nas w tym względzie, ażali może tó być rzeczywiście © 
szkodliwćm. >! 

Nie „dziwcie się panowie, że tak zdaje się proste pytanie zada= 
ję; my dopiero mczemy się tego co. w Królestwie“ doświadczeniem 
stwierdzone, w praktykę weszło. Wielu z nas, którzy "nie mogą: 
zwiedzać sławniejszych gospodarstw, muszą szukać w dziełach treści 
rolniczćj rozwiązania powątpiewań. = Oto naprzykład chciałem wie- 
dzieć o wyce coś pewnego; biorę do ręki Dobrego Fkonoma Giego- 
rowicza i na stronnicy 424 znajduje: »Oto dla tego, że” wszystkie © 
rośliny, a szezególnićj okopowe' i szeroko: liściaste, a tem samóm ` 
Ji chwasty, moją własność przyspieszania wyrabiania pokarmu z po=' 
żywnych części roli, więc próchnica lub nawóz, mając” chwasty do 


| karmienia, zmuszone zostają do wyższego stopnia rozkładu, niżby - 


tego bez chwastów, przez samo tylko przewracanie roli dopelniły. 
Przekonać się o tém można z łatwością, z przyoranego gnoju na 
roli, którćj część została obsiana np. wyką. W 8 lub 9 tygodni, 
gnój pod dd zupełnie się rozłoży i umięsza tak z' ziemią, że 
rawie drudny będzić do widzenia, gdy przyótany tylko, nie wiel- 
kij ulegnie odmianie.» Zaglądam dalej w dzieło Rośliny pastewne 
Kohna i na Str. 120 czytam: »O nićj (o wyce) mówi sławny gospo- 
darz genewski Pi Lillin; streszczając wszystkie korzyści pochodzą- 
ce z uprawy tćj rośliny: że wyka zasiana na mieizwie, nie wy 
ciągą jéj z gruntu, skoszona wśród kwiecia, znajdziemy” przy: orce, 
mierzwą nietkniętą od wyki, prawie tak: jak ją zaoraliśmy.» 
7 -O /2 tych dwóch sprzecznych zdań, usprawiedliwicie mnie, gdy 
"udaję: się do' doświadczonych gospodarzy z prośbą 6 rozstrzygnięcie, 
albowiem powtarzam, 'u nas dotąd jest to jedyny ° 
krok «do postępówego gospodarstwa, a my tak łatwo' zrażamy się 
przy lada niepowodzeniu. l E 
Stało się u nas tak samo z drapaczami; w każdym prawie 
majątku jest po kilka drapaczy, a nigdzie ich nikt nie używa. Wszy= 
seys prawie mówią, że są ciężkie, że 6. koni mało do nich. Prawda, 
że one były robione w domu, przez miejscowych majstrów, i zdaje: 
mi się, że to jest jedyna przyczyna ich ciężkości; mam albowiem 
z'Warszawy sprówadzońy, który za trzema końmi lekko idzie. 
W każdym razie ośmielam się prosić P. Rocha Zarzyckiego, któ! 
umieścił korrespondencyę o drapaczu w Gazecie Rolniczej w r. 1855, 
w Nr. 16, w któtćj tak unosi się nad tym dobroczyńcą co wyna- 
azł drapacz, wychwalając mianowicie użycie do przykrywania owsa 
czyli zastąpienia radła, ażeby zechciał, za pośrednictwem Kore - 
spondenta Rolniczego podzielić się z nami, z jakim skutkiem oka- 
zało się używanie drapacza od czasu korrespondencyi wyż wzmian- 


kowanćj. 
Michał Sołtan 


Z nad Nurca, Powiatu Bielskiego, dnia 18 Maja 1859 r. 

Z tém większćm upragnieniem powitaliśmy wiosnę, że brak 
paszy ogólnie się czuć dający, wytrzymawszy: inwen.arze na glodo= 
Wój. kuracyi, nie jednego z właścicieli w przykrćj stawił pozycyi,« 
gdyż i za pieniądze nie było gdzie nabyć, zwłaszcza słomy, „ Pomi= 
mo jednak subteinego utrzymania, inwentarze rod względem sani- 
tarnym dobrze stoją, a o upadku z chorób, zwłaszcza zaraźliwych: i 
ani słychać. Zyta smutnie wyglądają ną gruntach zimnych, sapo- 
watych i ciężkich jałowych, pszenice lepićj rokują, ląki lubo zizue 


teraz, pań zczyzny, prócz. trzech dni. upirzężnych. z osady, .jes7cze | ci'y białą. sukienkę, trawy jednak zbyt tę; o rosną, z powi Qu, gie, e 


bów. Ceny zboża nieco podniosły się: żyto, na złp. 15, pszenica 


— 


jęczmień 16 gr. 20, owies 13 gr. t0, kartofie 4 złp. za korzec. 
Kupca jednak na większe partye, ani należytego ruchu w handlu 


zbożowym, nie ma. Wódki garniec po gr. 28 oprócz podatku płaci 4 


się, i z chwilą zamknięcia gorzelni jest nadzieja podwyższenia te= 


pei 
7 | >. . iW : 

W. Ameryce i mąka i pszenica stanowcżo na wyższych utrzy= 1 
mały się notowaniach. Ye q i j | 
W Hollandyi i Belgii ruch był większy, a ceny ogółem przy 


i 1 3 i ri s 
' bra Toż samo i o innych morza Niemieckiego portach powie- i 


ły. 


go artykulu w cenie, jeśi szerzące się zasady wstrzemięźliwo- | qzićć możemy. 


ści nie staną temu na przeszkodzie. Bydło i konie robocze co- 
raz są droższe; lecz nadewszystko droższe są pieniądze, gdyż od 
rubla rebrnego 'po'6 kopiejek ażio, a pólimperyały po rubli śr. 6 
żydkówie wykupują; dla nas rolnikow. żadna jednak ztąd; korzyść 
a strata wynika, gdyż nie mamy co wymieniać, a brak monety i 
drobnych utrudni jeszcze najem robotnika; minie i to, nie jednę 
Już taką przetrwaliśmy, a nie jednę i cięższą chwilę, z rezygnacyą 
popychając dałćj taczkę naszą, z nadzieją w Bogu że będzie le- 
pićj, a jeśli” czasowa niedogodność daje się uczuć, to przecież myśl 
że nie dla własnego tylko dobra pracujemy; lecz” na: wyżywienie 
ogółu, osładza ciężkie brzemie nasze. Nie mamy tu Towarzystwa 
Rolniczego, jakiem dziś szczyci się Królestwo Polskie. mie bez 
przyczyny; pojńnujemy i wysoce ceniemy szlachętny cel jego, i gdy 
dla: braku lub; różności instytucyi, nie możemy w nim przyjąć czyn- 
nego udziału, 'i odnieść bezpośrednich korzyści, które wywrze na 
kraj, nad którym rozciąga swą opiekę, nie wymawiamy się jednak 
od-popierania go czynem i słowem, jeśliby nas na członków kor= 
respondentów powolało;. bo jako kto może, ku powszechnemu do- 
brui dopomoże, i jesteśmy przekonani, że dobro, które wyniknie 
z działań szanownego Towarzystwa Rolniczego Królestwa P'lskiegó; 
chociaż pośrednio, óddziała korzystnie, moralnie i materyalnie, i na 
nasze przyległe gubernie w Cesarstwie, i na'nas więc leży w czę: 
ści” obowiązek popierania dobréj sprawy. 

i Teofil Zaleski: 


- lawiadomicnie | pożyteczne dla rolników. 


0 ` ITI | 

, Zawiądamiam szanownyeli współobywateli gaberni Grodzień- 
skićj io przyleglych powiatów , Augustowskićj „i Lubelskićj, iż na 
przyszły siew ozimy w bieżącym roku, mogą u podpisanego w. ma= 
Jątku moim,  Kalejczycach, «w powiecie Bielskim położonym, nabyć 
żyta probsztejskiego,. jerozolimskiego i hiszpańskiego. dubeltowego, 
oraz, pszenicy amerykańskićj krzycy, po cenach bardzo tumiarko- 
wanych, /a,to/.od dnia; 27 Lipca bieżącego roku, na miejscu lub 


z odstawą, a na siew wiosenny: żyta jarego probstejskiego. Wielka 
urodzajność tych ziarn i wewnętrzne przymioty, 0-wiele przewyż= 


szające inne gatunki, dwuletnią praktyką doświadczone zostaly vi 

za takowe zaręczam. Szanownych. obywateli, którzy, w jesieni. 4858 

roku nabyli odemnie wzmiankowane ziarna do siewu, upraszam 0 

zakomunikowanie wiadomości, jakie w następnym zbiorze wydadzą 
rezultata. i i 

W Kalejczycach, dnia 22 Maja 1859 roku. j 

i Teofil Zaleski: 


oi m aeee 


WIALGOMOSCI HANDLOWE. 
ZBOŻE. 


Gdańsk 21 Maja'1859 r. Od ostatniego sprawozdania scie- 
szymy się najpiękniejszą pogodą, a przechodzące ciepłe deszcze 
działają skutecznie na rozwinięcie wegetacyi, Zasiewy wiosenne i 
pszenica nic do życzenia nie zostawiają. Na stan pól żytnich cią- 
gle zachodzą skargi. 

Targi angielskie zaczynają się ustalać. Po gwałtównóm w o- 
statnich tygodniach podniesieniu Ù niczem nieusprawiedliwionym 
upadku, w-zeszły poniedzialek ceny pszenicy podniosły się 93 do 4 
szyl. We środę i w piątek mnićj było ożywienia; kup*y ofiwowali 
ceny niższe, ale trzymający zboże nie chcieli poddać się zniżeniu. 

- Ta gi szkoekie i prowincyonalne tymże samym co i londyń- 
skie uległy fluktuacyom. J ; 


-We Francyi, na nowo w życie wprowadzona „skala ruchoma, | 


żadnego 1a handel zbożowy nie wywarła wpływu, a ceny stosò- 


wnie.do obfitości „dosożów albo, się podniosły, albo uchyliły, że |  Certyfikacy B. P. na Oblig. OP st 


stalą jednak ku podwyższeniu dążnością. 


| 


l Na nątzćój gieldzie żądanie na pszenicę było dobre, a za bàt=. 
; dzo piękną pszenicę zapłacono 605 guld.. "Inne AU: 10. do; 3 z, 
guld. na laszcie płacono drożćj, a i ordynaryjne porosie partye ła= 
„twy znajdowaly odbyt. Żyto tylko znacznie upadio, w cenie, i od 


| -) s 
zeszlćj. soboty notujemy zniżenie pelnych 20. guldenów. A 


Sprzedano w ciągu tygodnia pszenicy łasztów 545, żyta 255,1 | 
i Toruń przebyło pszenicy łaszt: 1703, żyta 2066; jęczmienia 


jęczmienia 47, owsa 25, grochu 27. | 
iss] 
hu 202 i : Ń : 4 4 30, A 
grochu 202, siemienia lnianego 'Ł30, krup 313 cent., belek’! dębo- 
klepek 47 lasztów. 


korzeć warszawski 


płaeono za daszt wagi hol, gald. Pros. gig ićj złp. SÒ 
Pszenicy, od 124 do. 130 335 do 500. 834 aaae en 42 35 
k 7 1804, — 135.520. — 5114. 246 254. 4417 49. 15 
"dag ST iar Tid retrag indagine 
Zyto prus. — — — 130 300,— 318 245 = 25. HRT anigi 
“polske iim mm130,265 — 230. 245, — s22 221124, | — 
: Jęczmienia— 100 — 110,212 — 240.198 207. 18 5. 20 dysz 


Grochu — — — — 36) — 420 y — —. 30 25 


| 
wych 1597, belek i okrąglaków ;sosnowych 36,344, balów 67 łaszt,, 
Sprzedano 800 okrąglaków sosnowych po 4 tal. sztuka, " 
40 stóp długości, 700 takichże okrągl. po 3 tal. sztuka, 10, g 
stóp dlugości. 25 Í 
Kursa zamian: Londyn'193, Hamburg 433 4, Amsterdam 1000/,. 
Alesander Makowski et Comp. : 
iW. MŻG41.1UYi > j 
W dobrach GÓRNO, o mil dwie od 
sprzedania młodych i w części koinych i 
MACIOR Sżóuk 300.) 0 9) aaa 
b ingot © JSKOPÓW, sztuk 200, > 
rasy; ,Męrynasów, , z których wełna sprzedaną była, w r. 
larów 116 za, centnar. — O 
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psia 
Baa 1JS05729 
a la, W r, Z. pO tanish | 
1 atr Statnia i stacya pocztowa Kielce. oBliższa, || 
wiądomość ha miejscu, gdzie do: 10 Czerwca OWCE 4 wełną Widziaś. at 
ne być mogą... i NĄ 
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OŁ KONSOWY | 


Nasión, Produktów i Narzędzi Rolniczych: 


Otrzymał trańspórt KUKURYDZY AMERYKAŃSKIEJ" (Końskie 
Ząb) itak poszukiwanej w tym roku KOSTRZEWY OWCZŚEJ. 
Przytćm niżćj podpisany ma honor dónieść, że dla osób, które po< 
robiły zamówienia na Kukurydżę Amerykańską, odstępuje takową ” 
po rs. 4 kop. 50 za pud. SR || agp r 
f y A. fiżodkkiewicz, . : 

Ulica Krakowskie Przsdi. Nr, 391, obok kościola PP. Wizytek. “7 
ZOZ TOY Z TW CY WOZY IG TOORA ZRYWA | 
URS GIEŁIDW BERLIŃSKIEJ. 
Dnia 24 Maja 1859 roku. 
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Rossyjska 5ta pożyczka nowa 507, lex |92 
` Rossyjskó-angielska pożyczka 50/,% . 96: |. 
Rossyjska 6ta pożyczką 5ój,- „©. Ig: 9617; 

Polskie Obligacye Skarbu 40; — | 724, 
w Lisy Zastawńe nowe HEELT Tgsy zo "sb 
t » ”. Obligacye 500izlotowe t T5 Senn . . | |osesiq 
złp. == i|eggsy> 
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